Po raz pierwszy w Polsce i na świecie
Kongres Spółdzielczości Uczniowskiej

W października w podwarszawskim Międzyszynie obradował I Kongres Polskiej Spółdzielczości Uczniowskiej. Zorganizowała go Krajowa Rada Spółdzielcza w 109 rocznicę powstania pierwszej spółdzielni uczniowskiej w Polsce. Było to wydarzenie bez precedensu w historii światowego i polskiego ruchu spółdzielczego. To pierwszy tego typu Kongres na świecie, w Europie i w Polsce. 

Na Kongres przyjechało na ponad 150 delegatów (uczniów wszystkich typów polskich szkół i nauczycieli) reprezentujących ponad 5000 działających w naszym kraju spółdzielni uczniowskich i szkolnych kas oszczędnościowych. Z województwa podlaskiego na Kongres pojechała kilkuosobowa delegacja. Podlaską spółdzielczość uczniowską reprezentowali m.in. Dorota Zalewska- Szkoła Podstawowa a Halonkach (gm. Brańsk), Barbara Kozakiewicz– SP w Holonkach, Edward Karpiesiuk- BS Brańsk, Hieronim Wawrzyński- pomysłodawca i organizator turniejów wiedzy o spółdzielczości, inicjator powołania Podlaskiej Rady Wojewódzkiej Spółdzielczości Uczniowskiej. Delegaci z regionu podlaskiego byli niezwykle aktywni podczas obrad Kongresu, zarówno w pracach zespołów problemowych, jak podczas obrad plenarnych wnosząc wiele cennych propozycji do dorobku kongresowego. Delegacja z woj. podlaskiego uznała, że podobne przedsięwzięcie należy zorganizować także w naszym województwie, w którym działa ponad 500 spółdzielni uczniowskich i szkolnych kas oszczędności oraz rozwija się uczniowski ruch historyczny dotyczący dziejów spółdzielczości polskiej. Pierwszy Podlaski Zjazd Spółdzielczości Uczniowskiej zaplanowano na 28 listopada w Białymstoku. 

Wracając do Kongresu trzeba podkreślić zadowolenie uczestników z faktu, że mogli się spotkać w  dużym gronie, wymienić doświadczenia, porozmawiać o problemach i sposobach ich rozwiązania, a przede wszystkim podjąć wstępne decyzje dotyczące przyszłości spółdzielni w polskich szkołach. Rozmawiano o tym zarówno podczas debaty plenarnej, jak i pracy w zespołach problemowych. Okazuje się, że dorobek szkolnych spółdzielni jest niezwykle bogaty. Zajmują się one nie tylko edukacją ekonomiczną, praktyczną nauką przedsiębiorczości, ale także edukacją historyczną i wychowanie patriotycznym i obywatelskim, działalnością charytatywną, organizacją imprez kulturalnych i wycieczek oraz wydarzeń sportowych. Szkoda tylko, że młodzi spółdzielcy z wszelkich typów szkół są niedoceniani przez władze oświatowe. Na Kongresie, przez dwa dni obrad, nie pojawił się żaden przedstawiciel Ministerstwa Edukacji Narodowej, a nawet nie zechciano skierować na piśmie kilku słów do delegatów. Wielka to strata dla tego resortu, gdyż mogli tutaj wiele się nauczyć i uzyskać podpowiedzi do bardziej skutecznego reformowania polskiego systemu szkolnego i modernizowania treści nauczania. Z wielu urzędów i instytucji do Kongresu napłynęły listy gratulacyjne. Sukcesów obradującym życzył  marszałek Sejmu RP i jego zastępcy, minister pracy i polityki społecznej, szefowie klubów parlamentarnych oraz kilkunastu posłów, a m.in. Krzysztof Jurgiel, wspierający od czterech lat turniej wiedzy o spółdzielczości i edukację historyczną młodzieży. Wszyscy deklarowali wsparcie dla idei spółdzielczości w środowiskach młodzieżowych i zapowiadali inicjatyw ustawodawcze w celu unormowania jej funkcjonowania w szkołach. Jeden z projektów ustawy o spółdzielczości uczniowskiej został zaprezentowany podczas obrad. W najbliższym czasie ma on zostać złożony do laski marszałkowskiej i rozpoczną się prace nad jego uchwaleniem przez Sejm RP.

Sukcesem I Kongresu było to, że został zorganizowany. Po raz pierwszy spotkali się działacze- uczniowie i nauczyciele z całej Polski. Okazało się, jak bardzo potrzebne są tego typu spotkania i towarzyszące im gorące i żarliwe dyskusje. Delegaci postanowili, że kongresy spółdzielczości uczniowskiej będą się odbywać systematycznie, co kilka lat. 

